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Problem rożycy nie przestaje byó aktualnynl
mimo energicznej akcji zwa|czania jej przez
służbę weterynaryjną w terenie. Nieco inny
aspekt schorzenie to przybiera na terenie zakla-
dów mięsnych, w których są dokonywane uboje
świń w dużych ilościach.

Różyca bowiem jako schorzenie należące do
antropozoonoz przedstawia duże niebezpieczeń-
stwo dla człowieka. Działy Sanitarno-Weteryna-
ryjne stojące w_ pierwszym rzędzie' na straży
zdrowia człowieka muszą pod tym kątem pod-
chodzić do oceny.sztuk, w których stwierdza się
różycębez względu na jej postać. Dotychczasowa
ocena świń dotkniętych rożycą nie zawsze speł-
nia swoje zadanie i nie daje gwarancji, iż do
obrotu nie dostanie się mięso zakażone włoskow-
cami różycy.

Dla ilustracji podaję zaobserwowane przy-
padki różycy u pracowników Zakładu Mięsnego
w Elblągu w czasie od 1.I. do l5.IX.53 r, Zacho-
rowania te miały miejsce w różnych dzia|ach
i przebiegały pod rożną postacią i z różnym
nasileniem.' Przyjmując ogólną ilość zachorowań
za l000lo największy 0/o zachorowań był wśród
pracowników kolumny ubojowej i wyniósł 43,9olo
u osób zajętych rozbiórką 17,20/o, trybowaniem
l3,1o/ol, przetwórstwem i13,10/o, w taniej jaice
4,30/o, trychinoskopią 4,30lri i odpadkami poubo-
jowymi 4,30lo. Przypadek różycy połączony z za-
paleniem stawów zdarzył się u pracownika prze-
twórni, który przy moczeniu żeberek ukłuł się

Uwagi nad problemem rożycy w zakładach mięsnych
w palec; po kilku ąpiły pierwsze
objawy. Pracownik żył sobie|zale-
cenia lekarza a w wypił większą
ilość alkoholu, wskutek czego sprawa chorobowa
uogólniła się i mimo leczenia przez dalsze za-
stosowanie surowicy |eczniczej choroba trwała
okolo 3 tyg.

Analizując to zestawienie zachorowań należy
podkreślić, iż poza kolumną ubojową i tanią
jatką, której pracownicy siykali się ze sztukami
chorymi na różycę w różnej postaci, inni pracow-
nicy stykali sięiwyłącznie z mięsem lub skórami.
O możliwości zakażenia sig człowieka przy zdej-
mowaniu skór ze świń różycowych świadczą
doniesienia Galinkina i Frej dberga,
ktorzy obserwowali różycę u 34 pracowników
zakładow obuwia w dziale cholewkarzy. Dla
uniknięcia niebezpieczeństwa zakażenia się róży-
cą pracowników przemysłu mięsnego należy
zmienić dotychczasową ocenę w kierunku uzna-
nia za warunkowo zdatne sztuki z postacią
pokrzywkową. Przeprowadzać badania zmienio-
nych części skóry przy postaci pokrzywkowej na
obecność włoskowców. Zaostrzenie oceny ubitych
świń, u których stwierdzono postać pokrzywkową,
pozwoli nie tylko na zmniejszenie ale na uniknię-
cie niebezpieczeństwa zakażenia wśród pracow-
ników zakładów przetwórni migsnych, lecz także
straty tdni roboczych, co również ma duże zna-
czenie dla przemysłu mięsnego.

LECZN|CTWO I PRCF|LAKTYKA
TEODOR JUSZKIEWICZ

NOWE ANTYBIOTYKI III. TERRAMYCYNA
Z Katedry Falmalśologil UMoS w Lublinie

Kierownlk: z prof, doc. dr G. STAŚKIEWIoZ

Na początku 1950 r. ukazały się pierwsze doniesienia
(F i n l a y) ,o uzyskaniu nowego antybioityku o szerokim
zasięgu leczniczym, który nazwano tella,mycyną. Anty-
biotyk ten wytwarzany jest przez Streptomyces rimo-
su§, który wyosobniono z próbek ziemi, Nazwa S. ri-
mosus poclrodzi stąd, że drobnoustrój te,n dawał wsku-
tek wzrostu obraz popękanej powierzchni pożywki aga-
rowej (Finlay).

Właściwości fizyko-ch emiczne
Terramycyna jest amfoterycznym proszkiem koloru

jastrożółtego. Związek ten tworzy z kwasami mineral-
nymi i ługami dobrze krystalizujące się sole, W lecz-
nictwie stosuje się przeważnie chlorowodorek, albo sól
sodową bądź portasową terramycyny. Terramycyna bez-
wodna topi się przy temp. 1B1-185'C. Rozpuszcz,alność
jej w wodzie pxzy pH 5 jest stosunkowo nie duża
i wynosi około 0,5 mg/ml, łatwo jednak rozpuszcza się
w alkoholu metylowym i etylowym, w acetonie i foz-
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tworze glikolu propylenorwego. Sól sodowa lub chlo-
rowodorek teTlamycyny rozpuszczają się łatwiej w wo-
dzie i dają roztwory o pH ponad 8 i pH (chlorrowodo-
rek) poniżei 2. Wzór empiryczny terramycyny
CzzHzłNzOe. Wzór strukturalny tego związktl ustalono
dopiero w 1952 r. Okazało się, że terramycyna posiada
budowę bardzpr podobną do aureomycyny, Oba te an-
tybiotyki są heterocyklicznymi związkami organicznymi
i posiadają naftacenowy szkielet, toteż przyjęto dla
nich wspólną nazwę tetlacyklin, Aureomycyna wytoż-
nia się posiadaniem plzy pierścieniu I atomu Cl
(chlorotetracyklina), terramycyna zaś nie zawiera chło.
ru ale posiada natomiast przy pierścieniu III grupę OH.
ostaitnio coraz częściej używa się w złviązku z tym
dla tego antybiotyku nazwy - oksytetracyklina.

Terramycyna może być przechowywana jn subslan-
lio w ternperaturze dochodzącej dor 50"C przez okres
B tygodni, a w temp. pokojowej przez 72 miesięcy bez
szkody dla wartości bio1,ogicznej, Wysoka temperatura
rozkłada ją szybko, a w temp. 100"C terramycyna tIa-
ci aktywnrolść po godzinie, Roztwory kwaśne terfamy-
cyny (pH 2-5) są tlwałe w terrlp. pokojowej przez dłu-
gi czas, naiorniast Toztwory alkaliczne łatwo rozkłada-
ją się. W temp. 37'C rozkład roztworów o pH 2,5 na-
stępuje po 134 gofu,., przy pH 7,0 - po 26 godz, a przy
pH 10,0 - po 14 godz. W tempelatrrrze lodówki (0'C)
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Ioztwoly terramycyny zachowują swą aktywność przez
okres około miesiąca i są w tym wypadku bardziej
trwałe od aure|ornycyny.

ONH2

Działanie na drobnoustroje
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ckettsje, wirusy i kokcidie; świadczy o tym także róż-
ny zakres działania na drobnoustroje p,oszczególnych
antybiotyków. Ruziczka i Orth (1951) wykazali
za ponccą mikroskopu elektronowego, że terramycyrra
i aureomycyna działają przede wszystkim na bakterie
rozmnażające się. Antybiotyki te wywoływały wyrażne
zmiany morfologiczne w komórkach rozmnażających się,
nie powodując zaś szczególniejszych zmian 

-w'komór-
kach dlojrzałych, Istnieje kilka hipotez usiłujących tłu-
maczyć mechanizm działania terramycyny. Pratt
i Dufrenoy są zdania, że telramycyna w odpowied-
nim stężeniu blokuje ploces wykorzystywania pIzez
zarazki kwasu rybonukleinowego. Loomis a także
Miura i współprac, uważają, że terramycyna i aureo-
mycyna hamują swoiście pł3cesy fosforylacji przemian
węglowodanowych u drolbnoustrojów. Frawdiopodobnie
wstrzymują one powstawanie wysoklceneIgetycznych
związków fosforowych,

Terramycyna hamuje wzrost różnych gramododatnich
i gramoujemnych zarazków chorobbtwórczych przez 20
Eodz. w rozcieńczeniu 1 na 10c. Jej rozpiętość działania
na drobnoustrlo,je podobna jest na ogół do auleomycy-
ny i chloromycetynyi wykazuje ona jednak nieco wyż-
szą skuteczność w działaniu i jest mniej inakty,wowana
od tych ostatnich przez surowicę. W wielu wypowie-
dziach klinicystów można splottkac się lównież ze zda-
nierm, że liczba zarazków, na które działa terramycyna,
jest większa w porównaniu z aureomycyną lub chloro-
mycetyną. Szczególnie wraż]iwe okazały się gronkow-
ce, bakterie jelitowe, hemofilne, salmonelle i brucelle.
Badania wykazały, że Bt. ąbortus, me-ljlensis i suis są
in vitro bardziej wlażIiwe na terramycynę niż na arrreo.
mYcYnę lub chloromycetynę. Terramycyna hamuje w
rozcieńczeniu 1:100.000 wzrost prątków gruźlicy, opor-
nych na streptomycynę, a w rozcieńczeniu 1:40000
działa statycznie na Entamoeba histolytica. M o r s e,
Spencert i Simon badali działanie terramycyny
na bakterie chclrobotwórcze dla zwierząt i wykazali, że
E, coli, S. typhimurium, C, pyogenes, C. rena]e, C.
pseudotubetculosis, B. anthlacis, L, monocytogenes, P.
mu]tocida, włoskorł,iec różycy świń, paciorkowce i gron-
klolwce wywołujące zapalenie wyrnienia - niszczone
były w stosunkowo niskich stężeniach antybiotyku,
podczas gdy do zniszczenia pałeczki lopy błękitnej
i paciorkowca zołzowego trzeba było użyc stężeń wyż-
szych, Bliss i współprac. twierdzą na ppdstawie ba-
dań n,ad działaniem tellamycyny w zakażeniach do-
świadczalnych u myszy, że arrtybiotyk ten działa sku-
teczniej niż aureomycyna na K. pneumoniae i H. in-
I)uenzae, słabiej zaś nieco na paciorkowce hemolitycz-
ne i dwoinki.

Terramycyna, po,dobnie jak chloromycetyna i aure,o-
mycyna, jest aktywnym śrordkiem przeciw wielu ri-
ckettsjom i niektórym dużym wirusom, Antybi.otyk ten
wstrzykiwany w ilości 300 mcg na jajko, hamuje roz-
mnażanie się R. prowozeki, R. ricketlsi, a ilość anty-
biotyku potrzebna do ,ochrony z,arodków kurzych przed
zak ittsjami jest mniejsza niż w przypad-
ku i chloromycetyny, Działanie terramv-cyn do duzycń wi.uióvr było bardzo zi-"
chęcające. W dawkach prawie toksycznych hamuje ona
również rozmnażanie się wirusa grypy w zarodkach ku-
rzych, nie wykazano jednak jej działania u myszy za-
kaŻonych wirursem grypy typu A. Terramycyna nie wy-

Właś ciwoś c i f armak o1o gi czne
Terramycyna podawana per os zwierzętom i ludziom

szybko wchłania się z przewodu pokarmoweg,o i plze-
nika dlc, wszystkich tkanek. Już po 1, godz. wykazuje
we krwi działanie przeciwbakteryjrre, U ludzi dorosłych
stosując co 6 godz. doustnie datkę 0,5-1,25 g chlo-
ro.,vodorku terlamycyny uzyskuje się poziom leczniczy
antybiotyku we krwi utrzymujący się w granicach
0,5-8,0 mcg/ml. Stężenie antybiortyku we krwi bardzo
nieznacznie wzlasta jeżeli zwiększa się dawki po je-
dyńcze per os powyżej 1 g. Według Seyera i współ-
pracowników najwyższe stężenie terramycyny we krwi
wynosi,
10 mcgt'
4 godz.
wynosi
33 mg/k
terramycyny we krwi 0,5-1,5 mcg/ml, podczas sdyprzy, dawce 66 mg/kg poziom antybiotyku wynosi 1-ł
mcg/ml surowicy.

Mimo stosl:iwania przez dłuższy czas doustnie terra-
mycyny w i]ości 1 q dziennie, a także podawania po
1 g antybiotyku co 6 godz, nie stwierdzóno kumulaĆji
1eku.

Jak wykazano na z,wierzętach, najwyższy poziom ter-

natomiast pod klolrriec !2 godz. spada do 1-5 mcg/ml.
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wiera również działania na inne małe wirusy, np. wi-
rus wściek]izny, p§pyt odry. Przytoczyc tu również rra-
leży pracę Stantona, Laskowskiego i Pln-
k e r t o n a, którzy w-ykaza]i na zwierzę|ach doświad-
czalnych dużą wartość p,rofilaklyczną terramycyny przy
bartonelozie. Jest to tym ciekawsze, że jak dotąd nie
stwierdzono działania innych antybilctyków na Barto-
nelIa.

Lawrence i Francis w podręczniku swym
(1953) podali plzytoczony poniżej wykaz szelegu za-
razkó-w wrażliwych na terlamycynę.

Najniższe, hamujące rozwój stężenia teTlamycyiry
Rickettsia orientalis

,, burneti
,, akari
,, prowazeki
l, Conorl
,, rickettsiae
,, mpioserl

Wirus pierwotnego atypolreqto zapalenia płuc
,, ziarnicy pachwinowej (lmphogranuloma ingui-

nale)
,, jaglicy.

C]ostridium perfringens
,, tetani

Strep hc,ooccirs haemoly ticus
,, vilidans
,, faecalis

Pneumococcus
Staphylococcus auTeus
Gonococcus
Bacillus anthracis
Brucella melitensis

,, aborlus suis
Colynebacterium diphtheriae
Pasteurella pestis

Clostridium welchii
Salmorrella typhosa

,, typhi murium
ShigelIa flexneri

l, sofilnel
Actinomyces israeli
Brucella abortus bovis
Klebsiella pneumoniae

,l granulomatis
Haemophilus inf]uenzae

0,1-0,5 mcg/ml

0,5-5 mcq/ml

5-10 mcq/rnl

rusy. Już nieraz po 24 godz. leczenia ciepłota ci,ała
wracała do normy i przychodziło do wyzdrowienia.
Wybitną poprawę obserwowano też po leczeniu terla-
mycyną bronchitis, pharyngitis, }aryngottacheitis, sinu-
sjtis, tonsi_l-iljs, otiti§ media itd, Brak jeszcze dostatecz-
nych danych piśmieinniciwa, na podstawie których
można by wy,dać sąd o wartości leczniczej tellaimycyn_\r
plzy brucelozie, pa,sterelozie, a zwłaszcza tu]aremii,
nożna już jedriak przypttszczać na podstawie badań
dlolświadczalnych i dotychczasowych don.iesień, że anty-
biotyk terr ma duże możIiwości chenoteIapeutyczne
i przy tych schorzeniach. Również, jak na to wskazr,rją
odosobniolne przypadki leczenia wąglika, antybiotyk ten
rokuje duże rnożliwrości lecznicze przy tym scho.rzeniu
Seyer i King oTaz inni piszą o dobrych wynikach
]eczenia kokluszu u dzieci. King i współprac. a także
inni autorzy z powodzeniem leczyli terramycyną zaka-
żenia dróg moczowych, wywołane pTzez różn,oro,dną
florę bakteryjną (E. coli, aelogenesl Slo,ph. o]btts
i auteus, Step.tococci, Pr. vulgaris itd.). Również scho-
rzenia przewodu pokarrnciv/eglc, wywołane przez salmo-
ne,ltle dają się leczyć terramycyną. King mówi o szyb-
kim wyleczeniu terramycyną 3 plzypadków s,almonelozy
wywołanej przez S. cho]erae sul's vor. Kunzendori, Świet.
ne wyniki leczenia, lepsze bodaj niż pruy leczeniu
auleomycyną, notowanlo w dotychczasowych pracach
omawiających leczenie teIramycyną ricketts joz. Dur
plamisty (R. provazekiJ, dur szczwzy (R, mooseri), go-
rączka Q (R, burneti) dawały się w wielu wypadkach
wyleczyć już prawie po24-48 godz,H ndricks
i współprac. otlzymali świetne wyniki p y leczeniu
teTramycyną rzeżączki u ludzi. Stosując óclustnie na
całą kurację 1-2 g antybi]otyku otlzymano B0-100D/o
wyleczeń. Również kiL.ę i granuloma inguiaale leczono
szybko stosując doustnie teIramycynę lM dawkach
60 mg/kg/dzień. Antybiotyk ten ma duże znaczenie
praktyczne przy leczeniuczelwonki pełzakowej, wywol
łanej przez Entamoeba histolytica. 25-50 mg/kg poda-
wane dioustnie w dawcrj dzielonej co 6 godz. przez
4-6 dni wystalczlało do wyleczerria bez nawrotów, co
prcltwierdzono badaniem kału. W badaniach klinicznych
notowano również, że ludzie cholzy na grypę| po zasto-
so,łaniu terlamycyny już po 24-48 godz. nie wykazy-
wali objawów schorzeni]a. Terramycyną nie wykazuje
działania przy odrze, śwince, ospie i wietrznej ospie
oraz wściekIiźnie.

zastosowanie w Iecznictwie
weterynaryjnym

Stosunkowo wysoka cena, terramycyny nie
pozwala jeszcze na szers.ze Zastosowanie tego
antybiotyku w,praktyce weterynalyjnej. Otrz
mane dotychczas wyniki \ecznicze pozwala
sądzić, że antybiotyk ten będzie nawetIbardziej
przydatny w 1ecznictwie weterynaryjhynr niż
aureomycyna 1ub ] chloromycetyna.

K o n i e. Należy przypuszczać, że u koni,
zwlaszcza l źrebiąt, terramycyna posłuży r do
leczenie salmonelozy i shigelozy, Sprawdzić by
również trzeba jej działanie przy schorzeniach
grypo-podobnych u koni (zakaŹne zapalenie
oskrzeli, grypa końska, zaraza piersiowa) . Można
by się również spodziewać, że terramycyna będzie
skuteczna przy leczeniu wrzodziejącego i zakaź-
nego zapalenia naczyń chłonnych. NaleŻałoby
również spróbować, jaką wartość przedstawia
terramycyna w leczeniu zarazy stadniczej. F a r-
q uh a r s o n i współpr. donoszą ostatnio (1953)
o stosowaniu u koni z powodzeniem terramycyny

Mycobacteriumtuberculosis lEscherichia co]i t
Aerobacter aerogenes l
Entamoeba histolytica ]

Froteus vulgrris
Pseudomonas aeruqinosa ] ' 'o 

mcg/ml

Wspomńiec jeszcze trzeba o ciekawych pracach
Jawetza i współprac. nad antagonizmem i syner-
gizmem antybi,otyków. Aulcrzy ci ustali]i, że terramy-
cyna, auleomycyna i ch1o,r,omy,cetyna rnogą niekiedy ha-
rrlolwac działanie pe,nicyliny i streptomycyny. penicy-
lina i _ strcptomyayna działać mogą niekie,dy synerge-
tycznie, ale nigdy n,ie dzia,łają ,w stosunku do siebie an-
tagonistycznie. Podobnie auleomycyna, terramycyna
i chloromycetyna s.tosowane razem wykazują działanie
synergetyczne, a nigdy nie zachowują się antagonistycz_
nie. Do pierwszej grupy prócz penicyliny i streptomyc]r-
ny zalicza się również bacitracynę i neomycyne. Za-
gadnienie to wymaga jedrrak jeszcze dalszych badań.

wartość lecznicza
Dotychczasowe prace na temat własności leczniczych

terra nycyny są bardzo zachęcające. Bardzo pomyślne
wyniki to]trzymano stosując tolramycynę przy leczenirr
zapaleń płuc, bez względu na to, czy schorzenie zostało
lvywołane przez dwoinki, pałeczki Friedlaend.era, mie-
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dożylnie przy zołzach, stanach zapalnych gór,
nych dróg oddechowych i ropnym zapaleniu
worków powietrznych. Wydaje się też pewne, że
terramycyna będzie szczególnie przydatna przy
zakażeniach dróg moczowych u koni, komplika-
cjach poporodowych, a zwtaszcza przy zakaże-
niach pooperacyjnych, Możność zastosowania
tego leku u koni ułatwiłaby niechybnie ingeren-
cję lekarza do jamy otrzewnowej u dużych
zwierząt, co dotąd jest jeszcze ciągle problemem.

Bydło. Cromley i Hagely leczyli
ponad 100 przypadków pastere7ozy u bydła, sto-
sując terramycynę tak przy postaci płucnej jak
i posocznicowej. Olrzymane wyniki są bardzo
dobre i wynoszą prawie l000/o i wyleczenia.
Prawdopodobnie wskazane do leczenia terramy-
cyną będą u bydła wszelkiego rodzaju schorze-
nia posocznicowe, kolibaciloza cieląt, salmone-
\ozy, wąglik, trichomoniaza, ronienia na tle
Vibrio foetus i kokcydioza, Istniejące doniesienia
o leczeniu terramycyną (2 razy po 0,5 per os
z przerwą 24-godzinną) kokcydiozy u cieląi są
bardzo zachęcające. Być może, że terranrycyna
zostanie użyta przy brucelozie u zwierząt. Na
próby 1eczenia terramycyną u bydła zasługuje
też gorączka Q i piroplazmozy. Podobnie jak
aureomycyna i chloromycetyna, terramycyna
lnoże z powodzeniem służyć do leczenia pyelo-
nephritis u bydła, Ze względu na dużą rozpiętość
działania przeci,,vbakteryjnego ierramycyny (pa-
łeczka okrężnicy, maczugowce, ziarniaki, bru-
celle) należy sądzić, że terramycyna okaże się
szczególnie dobrym środkiem przy leczeniu za-
paleń wytnienia, co zresztą w zupełności po-
twierdzane jest przez dotychczasowe doniesienia
(Cromley i Hagely). F a r quh a rs on i współ-
prac. w oparciu o własne doświadczenie nad
stosowaniem terramycyny u bydła na \^rzględnie
dużym materiale klinicznym (59 sztuk) , zale-
cają aniybiotyk ten zwłaszcza przy zapaleniach
płuc i przewodu pokarmowego (pneumoenteritis),
chorobie transportowej i zapaleniach macicy.
W iym osiatnim przypadkls aniybiotyk podawano
dożylnie i domacicznie. Zdaniem tych autorów,
istniejące dane kliniczne pozwala ją przypuszczać,
że terramycyna oddać może duże usługi przy
komplikacjach popryszczycowych, promienicy, za-
paleniach napletka u buha.iów itp.

Małe przeżuwacze i świnie. Wska-
zania do stosowania terramycyny u małych prze-
żuwaczy przedstawiają się analogicznie jak
u bydła dużego. Wydaje się, że na próby zasłu-
guje bradsot i dyzenteria jagniąi, Dobrych rów-
nież wyników leczniczych należy spodziewać się
po stosowaniu terramycyny przy posocznicy
owięc, tularemii i 1isterelozie. U świń terramy-
cyna będzie chyba głównie stosowana przy gry-
pie, komplikacjach bakieryjnych pomoru oraz
przy różycy.' Ze szczególnym zainteresowaniem
należy oczekiwać zwłaszcza prac na temat moz-
1iwości leczenia terramycyną różycy świń. Zda-

niem Verge'a i Goreta terramycyna sto-
sowana per se może wyprzeć przy różycy peni-
cylinę, którą stosuje się obecnie skutecznie wraz
z surowicą odpornościową,

Psy i koty, Najwięcej doiychczas leczono
terramycyną małe zwierzęta. Ogólnie wskazane
są do leczenia terramycyną wszystkie schorzenia
posocznicowe, zapalenia płuc, zakażenia górnych
dróg oddechowych, bronchitis, phargngitis, ton-
sillitis, rhinitis inf ectiosa u kotów, enteritis
infectiosa, zakażenie dróg moczo-płciowych, po-
wikłarria ponosówkowe, schorzenia baI<teryjne
ocztl i uszu. Należy również spodziewać się, że
terramycyna okaże się skutecznym środkiem przy
leptospirozach u mięsożernych. Croml ey
i Hagely z powodzeniem leczyli tonsillitis
i zapalenie płtsc oraz powikłania ponosówkowe
u psów, stosując terramycynę przez 2-3 dni
per os w kapsułkach po 250 mg pro die. Ante-
1 y e s stosował w podobnych przypadkach doust-
nie 250 mg terramycyny co 8 godz. wraz
z wstrzyknięciami kompleksu wit. B albo dożyl-
nie 250 mg terramycyny dziennie. Wyniki były
bardzo dobre. Hammen Lltz donosi o do-
skonałych wynikach leczenia terramycyną u psów
ciężkich przypadków z,apalenia płuc i komplikacji
pooperacyjnych (enterotomia) oraz zakażeń przy=
rannych. Bezskuteczna natomiast okazała się
terramycyna wg tego autora przy enceph€llitis.
Również Pessin i Jordan notują brak
działania terramycyny przy encephalitis u psów,
podają zaś, że antybiotykiem tym bardzo sku-
tecznie 1eczyli nieżyty dróg oddechowych, zapale-
nia ucha środkowego otaz zapalenie pęcherza
u psów.

D r ó b. Na podstawie dużej skuteczności ter-
ramycyny in aitro na pasterelle i salmonelle,
ptzypuszczać należy jej skuteczność przy zaka-
żeniach wywołanych przez te zarazki. Również
spodziewać się należy dobrych wyników leczenia
terramycyną kokcydiozy drobiu. Także leczenie
choroby papuziej powinno przejść z doświadczeń
1aboratoryjnych do praktyki.

R y b y. Verge i Goret przytaczają prace S n i-
cozko, Friddle i Griffin'a, którzy le-
czyli terramycyną chorobę wrzodową pstrągów,
wywołaną przez Haemophilus piscinum, który
działał sam lub w asocjacji z B. salmonicida.
Autorzy ci wprowadzali do basenu 2 razy dzien-
nie 75 mg terramycyny na 1 kg ryby. Podczas
kiedy basen kontrolny wykazał 970/o śmieriel-
ności, w basenie leczonym śmiertelność wynosiła
tylko 250/o

D awkowa n i e, Terramycyna krystaliczna,
najczęściej w postaci chlorowodorku, produkó-
wana jest dla celów weterynaryjnych: a) do
wlewań dożylnych w fiolkach po 10 cc d 500 mg,
b) w kapsułkach d 250 mg, l00 mg i 50 mg.
c) w postaci maści do wymienia, maści do oczti
i do użytku.zewnętrznego.
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ze względu na florg przewodu pokarmowego,
alstorzy polecają stosowanie terranlycyny dńym
zwierzętom donlięśniowo.

plśmiennictwo

Znoszone.
Psy i koty. Dawki per os wynoszą według

różnych prac 10-50 mg/kg pro die dzielonó
na 2,-3 TaZY co 6-8. godzin, dożYlnie lub do- uniy pręss, 1049. 11, Galze G. F: Lekcjl po antibiotikam.

i]]!:iigY? _ 10 |ql\s pro die na dwa razy. s?,*y?;,iT1:"l,i"§;*l;"i" 
";ń;;§#T:,iĘ""Ę:

Leczenle tl'Wa Z-5 dnl. 66. 150, 1953. ie. cr,a tzl E, Jaksch W.: wiener Tierdrzc.
n.l.uozynle terranlycynę - podobnie jak chlo- f"!l'Y'iłl];1o,,,31',*łl"tnr,ln ,łii".T3i_,"i::i, i.

romycetynę i aureoilycynę - powinno się wpro. 3"§:Ł?""t".1,.oĆ,'ś, Hęś'ł *,*, *'"",u"'ri
wadzać wolno. Ponieważ po stosowaniu terra- f,l; i#il^ił,r?..;iri. "*!;,"Ł, Ę' łłiuirŚ$:

lE, wa z. Terramicin,
Iz,d osklva, Kaszkln
P. ki i ic ani€, Lenln-grą King welch H,
c1 John B., scott
R B i cornely P, R: J.A,M.A., 143, 1, 1950 21. IlaW-
rence J, §, i Francis J.: The §ulphonamides and Ant1-
biotics in Man and Animals, Ilondon, 1953. 22. P'a n Sl Y.,
Reilly J. c.. Halley T. v,. Richard G. II , Pekich
A. M. 1 PolIptts Il. A: J_ Pharmacol, 99, 234, 1950.
23 Pessl n s. M. Jor,an T,.: North Amar, vet. 32, 338,
1951 24. PlL tt R., Duf renoy J: Antiblotl,cs, London,
1950. 25 F,uziczk)@ 

^, 
orth E.: Umschau wiss. Tech.,

57,432, 1951 cyt. wg Hobby. 26. saurat P.. Goret P.,
Joubert L,: Rev. Path. comp,,623,849,1950.27. sche1-
d y §, F,: J.A.v,M,A., 118, 213, 1951, vet. Med. 47. 59, 1952.

{,l' **i,f , 
^'r1* "t 

i "ńi,ł :,i;i nfnl'"nji 
* J,l 

" 
b nf 3 1

Ęev. Path, comp., 632, 556, 1951, 30. v o g e 1 H. Die AnLibto-
Jak już wsponniano GratzI i Jaksch tica'Niirnberg'1951'

opublikowali ostatnio (1953) ciekawe badania

ramycyny.
Konie - 5 mg/kg ż. w, donlięśniowo w dawce

pojedyńczej co 24 godziny;
I(rowy - l0 mg/kg ż. w. dolnięśniowo w daw-

ce pojedyńczej co 48 godzin.
Psy - a) doustnie, zależnie o wrażliwości

na terramycynę - 5, l0, 20 nglkg ż. w. co
24 godziny.

u koni i odczynów.
U bydła miejscowyn-l
obrzękien zgrubienióm
nrięśni w koni obser-
wowano takze ogólną depresję. Tym nie mniej
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OSTEOSARCOMA TELEANGIECTATICUM
A ROZPOZNANIE RENTGENOWSKIE

ze§pół Katedr Patologii i Terapii Szczegółowej
wydz. 'Wet SGGW W 'WaŃawie

Kierownik: Prof. dr JóZEF KULczYcE<Iz Kliniki chirurgioznej Wydz Wet SGG]M
Klerownik: Prof dr JóZEF IśvLcztcIśIz zek|adl Anatomll Palrologicznej l^/ycrz. Wet sciGlv

Kierownik: Ptrof..dr HELIoDoR, SZWEJT<oW§KI

Guzy nowotworowe kości u zwierząt są zjawiskiem
dość częstym, U koni spotyka się nowotwory kliniczne
łagodne, u psów nlo,]Motwory łagodne są stosunkowo
rzadsze. Te dwa gatunki złłi,erząt. najczęściej bywają
poddawane badaniu rentgenowskiemu, bowiem ich peł-
na sprawność fizyczna 'jest jednym z warunków przy-
datności hodowlanei. Inne zwierzęta domowe rzadziej
są poddawane badaniu rentgenowskiemu wskutek cze.
go trudno sobie wyrobić zdanie o ich skłonności do
schorzeń nowotworowych kości.

Nowotwory złośliwe w początkowym okresie rozwo-
ju dają przeważnie objavly subiektywne, nietypowe,
trudne do sklasyfikowania. Początkowo skąpe oibjawy
u ludzi nie są najczęściej rozpoznawane jako towarzy-
szące sprawie nowotworowej lc, chalakterze złoŚIiwym,
a u zwierząt z reguły uchodzą rrr,,radze właścicie]a.
Badaniem ren,tgenowskim dość wcześnie można toz-
poznac nowotwoly złośIiwe kości. U zwierząt badanie
rentgenowskie pIzeplowadza się najczęściej wówczas,
ody objawy kliniczne są już wyraźne i tlol w tym stop-
niu, że pozwalają rozpoznać nowotwór złośliwy bez
uciekania się do innych dodatkowych badań. Badanie
rentgenowskie ma wówczas na celu potwierdzenie roz-
poznanle gr_lża,

, Najczęściej spotyka się w układzie kostnym pier,-
wotne nowotwory złośliwe pochodzenia kostnego, rza-
dziej przerzuty nl:iwotworowe. U psów stosunkowo cźę-
sto występują mięsaki, lM pracowni lentgenowskiej


